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W i a d o m o ś c i  k r a i o w e .

Z e  Lwowa. —  M ocą naywyższey uchwały 
2 dnia 24go Marca I. b. raczył N . Pan Radcę 
Appellacyynego W .  Ferdynanda P o h l b e r g a  
»>ianować Dyrektorem nauk prawnych w uni­
wersytecie L w o w sk im , a oraz z e z w o l ić  aby mu 
konorówe dyploma iako D oktorow i prawa w  
Uniwersytecie wydanem zostało.

Katedrę nauczyciela statystyki w uniw er­
sytecie Lwowskim raczył N. Pan nadadź D o k ­
torowi P . Józefow i H u t t n e r o w i .

Mocą nayw yższey  uchwały z  dnia 2 ig o  
Lutego r. b. raczył N . P an  poddanego B u ko­
wińskiego Mikołaia N is t o r a z W y k o w a  g ó r ­
n e g o  za patryotyzm okazany w roku 100 9, 
srebrnym medalem honorowym  z  uszkiem i  
Stążką nayłaskawiey zaszczycić ,

W .  Antoni R y l s k i  dziedzic P o ł o w y  
•dstąpił na rze cz  funduszu inw alidów  d w ie  
ebligncye dominikalne w ogólney summie 3 16 
ZR. 53 2/4 Kraye. W .  W .  wraz z zaległą pro­
w iz ją ,

J X . S c h u e h a r d t  Pastor Pceichanski u- 
*bi erawszy roku ze sz łe g o  podczas obchodzenia 
jubileuszu reformacyynego w  ew angielickim  
®Osciele Reichauskha , kw otę  16 Z R .  W .  W .  
Ofiarował takową na rzecz hraiowego funduszu 
lllwalidów.

T e  piękne czyny podaie C. K. Rząd hra- 
JOwy do wiadomości p o w szech n ej.

Na utw orzenie nowych szkół gminnych 
^  C z a r n e m  i  w G r a b i  u,  w Cyrkule Jasiel­
skim ofiarowano poniższe składki coroczne ; a 
Mianowicie, dla szkoły C z a r  n e ń s k i e y  r  D o- 
Miuiium R o p a ,  po 26 Z R . ; Gmina Czarneń- 
s®a po i 3 korcy 28 garcy zboża 1 po 29 ZR.;

Gminy Lipnicka i  Niesznajowska , każda p,o 
« ZR. i po 7 korćy zboża, —  dla szkoły zaś 

r a h $ k i e y ; Domin i łom R o p a  po 25 Z R . ;  
Gminy Grabska> W jssow aikska i Ozesneńska 

azem p 0 80 ZR.
^  C. K Rząd kraiowy ina ukontentowanie

czyny pożyteczn e publicznie pochwalić.

i f  Na nową budowę drugiego g łów n ego go-' 
is*ca handlowego w G a l  i c y k  ofiarowało D o -

miniium O k r a y n i k  w Cyrkule Myślenickim 
5 o pni drzewa b u d o w n icze g o ,  5o Z R . W .  W .  
200 dni p ieszych , i bezpłatne dostarczeni® 
kamieni z  kopalni swoich ; zrzekając się oraz 
w ynagrodzenia za grunta dominikalne na cią­
gnienie  gościńca potrzebne. Dominiium zaś 
Ł ą k a  w i c e  ofiarowało cc  
n iczego  i 200 Z R . W .  W .

T e  ofiary podaie C. K. R ząd  kraiowy dcr- 
wiadom ofsi p o w szech n ej,

W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .

S, D o m i n g o .

W d z i e ń  N ow ego  roku w ydał Król H e n *  
r y k  poniższą odezw ę do mieszkańców Hay. 
tyckich.

„M ieszkańcy H a i t y !  Obok osobistey oby­
watelska i polityczna wolność stanowią p ierw ­
szą szczęśliwość ludzi w stanie społecznym. 
D ziś  iest dzień nieśmiertelney pamiątki, dzień, 
w  którym nam niegdyś posiadanie tego nieo­
cenionego szczęścia p rzez  zapow iedzenie  nie­
podległości naszego kraiu zapewnionem zo ­
stało. Bodayby zaszczytne wspomnienie tey 
chw ili  w iecznie  w  sercach naszych istniało 1 
Bodayby nie tylko nasze działania , lecz  nay- 
późnieyszych potomków naszych z a g rz e w a li .  
Aby zaś te korzyści dokładnie teraz ocenić i  
uczuć , przebieżjny myślą owe czasy okropno­
ści , kiedy w  głęb okiey  nędzy, ciemnocie i po­
niżeniu  p o g rą że n i,  b ez  pomocy, bez wsparcia 
i opieki  dni nasze gorzko pędziliśmy. Odsu­
nięci od wszelkiego o b yw ate lsk ie go , przyro­
dzonego i politycznego prawa , byliśmy bez 
O yczyzny, b e z  przytułku i własności. —  P od  
iarzmem t y r a n i i ,  którąśmy n ie n a w id z il i ,  nie- 
mieliśmy żadnego znaczenia w pośród rodu 
ludzkiego , le cz  w politycznym  i obywatelskim 
w zględ zie  byliśmy niejako umarłem! dla św ia­
ta. Z  woli niedocieczon ey  i w szechm ocn ej 
pomocy wszystk.cn rzą d z ąc e / O p a trz n o śc i , uda­
ło  nam się przy odwadze, śmiałości , męzfwie, 
uzyskać O yc z y z n ę ,  obywatelskie i  polityczne 
p r a w a , przytułek i własność. W szystkie te  
nieocenione błogosławieństwa winniśmy b ez  
zaprzeczenia nieskończoney dobroci N a yw yż-  
szego Rządcy świata. Są one piękne®! skutka 
mi tey n ie p o d le g ło ś c i , łńórey nani wzmacnia 
V
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spce tfias, r a n ie  iegw dobić się pozw oliło .  —  
if id łu g o  byliśmy bez tych błogosław ieństw , 
zb yt  drogie  by ły  ofiary , iakie nas one koszto­
w a ły  , abyśmy nie mieli uczuć całey wartości 
ich  utrzymania. Mieszkańcy tylko H a it 'y m o g ą  
iedynie  ważność tych błogosławieństw godnie 
ocenić ; bo g d z ie ż  iest taki drugi naród , któ­
ryb y  przed swoiem oswobodzeniem podobnych 

•prześladowań, podobnych u cisk ó w , i nędzy 
wszelkiego  rodzaiu t a k , iak m y , doświadczał? 
tjżywaymy w ięc  naszey w olności i n iep od le­
głości , le cz  używaymy ie y  mądrze i z  utaicr- 
itowaniem."

„P raw d ziw ą  iest rozkoszą dla oycow śkie- 
g o  naszego serca w id zieć  te stopnie pomyśl­
n o ś c i ,  których teraz lud nasz dostąpił. O bfi­
to p z p j - i e  , i wszyscy cżuiemy iey
skutki ; niedostatek zaś iest t® marzenie , któ­
rego  nie znamy. Bezprzykładna pomyślność 
nasza napełnia g o r y c z ą , i^k nam dobrze wia­
domo , serca n ieprzyiaciół naszych, którzy nie­
ustannie naygrubsze kłamstwa i potw arze na 
nas rzucaią. Zamiary ich nadto są iawne ; oni 
tylko sami chcą przeszkodzić przyznaniu naut 
n iep od leg łości  n a s z e y , oni chcą przytłumić 
gorliw ość przyjaciół naszych, a liczbę mepnsy- 
iac ió ł  pomnożyć. Na te ich potwarze zacho­
wamy nadal toż samo postępowanie , iak do­
tąd ; to ie s t ,  odpowiem y im milczeniem p e ł-  
nem g o d n o ś c i , i głęboką pogardą. R zete ln i  i 
spokoyni k u p c y ,  którzy są w naszych miastach, 
lub porty n isze  odwiedzaią , mogą tę praw dę 
Zaświadczyć , mogą 'pow iedzieć  , cży istnieie 
inn y ,aki naród , któryby chętni ey od  nas w 
dobrem z  przyjaciółm i ży ć  chciał porozum ie­
niu 1 “

„M ieszkańcy H a i t y ! Staraymy się star. na­
szego  społeczeństwa poprawiać; czuwaymy nad 
w ypełnianiem  praw ; zachęcayiny rolnictw o i  

■ handel ; rozszerzayiny coraz bardziey  cnotę 
tak w  publicznem , iak i prywatnem życiu. Za. 
staraniem naszem założone są dwie narodowe 
szkoły w G o - n a i y e s  i S t. M a r o .  P ub liczn e  
nauki czekaią tylko przybycia  kilku zagranicz­
nych nauczycieli ,  aby swoie dobroczynne pro­
mienie na cał ą ludność naszę rozsypały, ostat­
nią mgłę ciemnoty i przesądów w  szczęśliwym 
naszym kraiu na zawsze rozpędziły .  — - W y  
rodzice  , którzy tam wasze d ziec i  posłaliście , 
aby u ź r ó d ł a  nank czerpali ośw iatę ,  i  napa­
wali się mądrością w  szkołach narodowych , 
spełniliście  naygorętsze -życzenia serca moiego. 
W y g n a n i  z społeczności , i za wszystkie usi­
łow ania naysrożey traktow an i, nie mogliście 
daw niey źadney posiadać własności ; teraz zaś 
m oże  każdy z właściwą dumą praw ey niepod­
leg ło ści  p o w ie d z ie ć :  „ „ Z i e m i a ,  którą upra­
w ia m , iest moią własną, i ży ię  w przyiemney 
n a d z ie i ,  że ią wraz z  szlachetnem dziedzictwem

w o ln o ś c i , orężem nabytey , .potomkom latjjĄ 
zostawię ; nareście , używam godności moieg* 
istnienia , i c z u ię ,  zetn iest człow iekiem .“ “ 

„G d y  w zeszłym roku tyle  obcych okrę- 
tów wyładow anych z naszych portów -.wypły­
nęło., iakże szczęśliwe są widoki do rozszerza­
nia handlu przez rozszerzen ie  uprawy ? Rol­
n icy  nie ustaw aycie w  waszych użytecznych 
pracach. W oysk o  iest zawsze g otow e czuwać 
nad waszem bezpieczeństw em ."

„M ieszkańcy Ha i t y ! Staraymy się ten roh 
.i5 ty naszey zaszczytney niepodległości ozna­
c z y ć  nowemi usiłowaniami dla dobra publicz­
nego, N iech ay  uwaga n&sza ciągle zwrócon? 
na to tylko b ę d z i e , co iest wielkiem i szla­
chetnem. L ud zie  , którzy n iep od leg łość  sweg° 
kraiu krwią o k u p i l i , którzy z siebie ciężaf 
n iesp raw ie d liw ych  przesądów -zrzucili , którzy 
zyskali szacune-.k i przyiaźń obcych narodówb 
.zgoła , ludzie , jktórzy maią tak rozliczne  i waż­
ne przedmioty wymagające ich uwagi , mog? 
i pow inn i o niczem  innem nie myśleć,, ty iM  
o sławie i  pomyślności sw oiey O yczyzny, Ro­
zum z w y c ię ż y ,  a tryum f ,iego sranie się w koń­
cu zupełnym. U bezp ieczm y pokóy tak wewnątrft 
iak zewnątrz, a w ten sposób .przy mądrein i uczci- 
wein postępowaniu, z wynagradzaiąćem mas ukon­
tentowaniem, uyrzemy, ve  o w piękny i niewzru 
szony filar niepodległość) naszey , postawiony 
na grobach rycerzy  naszych , i własną krwi? 
naszą um ocowany, oprze śię dumnie zniszcz® 
niu czasu, i  codziennie piękr.ieyszym i trwa) 
szyin stąwać się będ zie ."

„D a n  w naszym Królewskim  pałacu ^ 
S a n s - S o n c i  dnia lg o  Stycznia 1 81 8,  i 5 ro 
ku n iep od le g łośc i ,  a siodmego Panowania na' 
szego."

(Podpisano) H e n r y k .
Sekretarz Btanu Minister Spraw 

wnętrznych,
Hrabia Ł e m e n a d e .

W ieiłta  Brytaim a.
Na  posiedzeniu I z b y  n i ż s z e y  dnia 3g® 

Kwietnia zachodziło p ytan ie ,  czyli  p rze n o s i"  
nie -niewolników Murzyńskich z  iecłney osa-̂ 1 
Angielskiey  na drugą, rozciąga się także i 
osady B e r b i c e  1 D e m e r a r y ,  i le  że  z 
tąd przemycanie do S u r m a  mu  i  do s t a ł e j  
lądu Am erykańskiego, tudzież na odw rót,  
bardzo iest łatwem, i  przeszkodzonem bydź 
może. Jednakowoż p rzeszed ł proiekt do pr4’ 
wa ( b i l )  względem ich przenoszenia.

Na posiedzeniu I z b y  w y ż s z e  y dnia 
Kwietnia przypomniał Lord E r  s k i n ę  o 
rzeczonym  spisie imion tych osób , które 
p o tw arcy  zapozwanetni będąe, rękoyinie zło^l 
winnemi b y ł y ;  spisy te nie b y ły  atoli ies2c 
zupełn ie  podane.
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W  I z b i e  n i ż s z e y  nsharzał się Sir Fran- 

*®łS B u r d e t t  na nieludzki z w y c z a y ,  że  dzieci 
^  młodocianym w ie k a  będące od 5 tęy g o d zi­
my zrana aź do god zin y  ętey  i lo te y  w ie c zo ­
rem w e wszystkich porach roku i po go d y  na 
*obotę wysyłaią. —  W n io sek  i e g o ,  względem  
R a d z e n ia  temu złemu , pozyskał uwagę. —  
“ otem tak iak iuż nie raz c z y n i ł ,  p rze ło ży ł  

Trfceszło 100 podań tyczących się reformy 
Parlamentu.

D rugie  odczytanie proiektu do praw* 
^ zględein opłaty od skór dało pow ód do w i e -  
m rospraw. W iadomo że proiekt .ten p o z y ­
skał b y ł  większość g łosów  przeciw ko  M in i­
mom ; utracił ią atoli na posiedzeniu teraż- 
a>eyszem ; M inistrowie przemogli *36  głosami 
Przeciwko i 3o , a proiekt ten  do ptawa od*: 
Cucono. Główną przyczyną niedopuszczenia 
go, była strata która by R ząd  przez tę odmia- 
hę na opłatach od skór poniósł, i .konieczność 
Nastąpienia teyże opłaty p rze z  inną.

Z kwartałem kończącym się dnia 5 . K w ie ­
tnia 1.818 wynosiły  podatki 10,24.9,220 fun. szt. 
(102,492,200 ZR.). W  tymże samym kwartale 
roku 18 17  wynosiły  ty lk o  9,510,211 funt. szt. 
■(95,10 2,110 ZR.). P rzyb yw an ie pomału, (pisze 
gazeta Londyńska T i m e s )  lepszem iest nad 
raptowne podnoszenie się , której nieobie.cuie 
trw ałości).  W  dwóch tylko artykułach zmniey- 
!szył się przychód w i s h i i  1 81 8,  a mianowie 
W opłacie ,pocztoivey od l is tów , tudzież w 
iprzyehodaćh -rozmaitych. Podniesły  się zaś 
iprzycbódy maybardsiey w akcyzie , w o p ła c ie  
^tetnplowey., w cłach i w podatkach stałych,.

Od dnia 5 . Kw ietnia  1816  d o  tegoż dnia ro- 
r«U 1817 w ynosiły  wszystkie podatki 49,096,576 
^unt. szt. ( 490,965,760 ZR . ) a od ;5 .-Kwietnia 
*817. do 5 . Kwietnia 1818, 45>686,o83 funt. szt. 
(456,86o,83o ZR.)

Rękodzielnie wełniane dostarczyły w  r o ­
ku 1817, 16,2 08,089 ło k c i  ( y a r d s )  sukna sze­
rok ieg o ,  a zatem o 2,4* 2,135 ło k c i  w ięcey  a- 
nitełi  w roku 1816 —  sukna zaś ważkiego 
5,233,616 łokci, a zatem o 1,582,947ło k c i  .wię- 
®ey aniżeli w roku .1816.

N ie  spodziewano się w  L o n  d y u i e aże- 
^7 pośrednictwo między H i s z p a n i i ą a P  01- 
t u g a l i i ą  pomyślny skutek wziąć miało.

(Królestwo Polskie.

Gazeta Korrespondenta W arszaw skiego 15 
dnia 28. Kwietnia uinieściła poniższą mowę 

Cesarza i Króla A l e x a n d r a ,  Igo miana 
Przy zamknięciu Seyniii Królestwa P ils k ie g o  . 
duia 15./2j .  Kwietnia 1818.

R e p r e z e n t a n c i  K r ó l e s t w a  
P o l s k i e g o !

„Uspraw iedliwiliście  moie oczekiwanie. N a ­
rady tego pierwszego Zgromadzenia, duch ia- 
Łim sig p o w o d o w a ło ,  ow oce czynności i e g o ,  
iednozgodnem staią się świadectwem czysto­
ści- waszych za m iaró w , i ściągaią M oię p o ­
chwałę."

„ W  skutku prac waszych, Królestwo P o l­
skie mieć będzie hakóniec Kodex karzący 
iednostayny i Polski. S ta n o w ią c ,  iź K odex 
postępowania Kryminalnego będzie podany 
przyszłem u Zgromadzeniu w aszem u, u p rzed zi­
łem żądanie, iakiein was natchnęło światłe za­
m iłowanie dobra i jiur.-Ji,,-  <<

„ L e c z  nieuchronnem było, aby prawa skła- 
daiące teoryą ustawodawstwa karzącego , pier- 
w ey zostały uchwalone niż te , które ich r o z ­
w in ięciem  kierować maią. W y p a d a ło ,  aby­
ś c ie  się  d o  pierwszych p r z y c h y l i l i , dla wska­
zania d rogi do rozw inięcia  drugich."

„ N o w e  urządzenia d op e łn iły  część wasze­
go K odexu C yw iln ego, fetórey niedostateczność 
p ow szechn ie  uznana była ."

„N iektóre  ie g o ż  Stodexu rozporządzenia 
n ie  daw ały  dość uroczystego zaręczenia kre­
d y to w i  właścicieli ziemiańskich. Uchwaliliście 
na ich mieysce prawa , które się dwoiście za­
lecała , i szczęśliwein d ośw iad czen iem , i p o ­
żyte cznemi zmianami."

„Zostaw ało wam ieszcze w y rze c  w  r z e ­
c z y  nader nagłey. C h od ziło  o rozstrzygnienie 
środk* koniecznie  wynikającego z  okoliczno­
ści tyluletnich klęsk, które wstrzymy wały zw y  
czayn e  zobow iązania  się dłużników względem  
w ierzycie li .  Na sprawiedliw ey ważąc szali 
należne w zględy .przedłużonym nieszczęściom 
i e d n y c h , i w y n a g ro d z e n ie , iakie słuszność 
d ru g im  udzielić nakazyw ała , .położyliście sami 
ostatni kres dawnym waszym c ierp ien io m , o- 
znaczyliście  p o c z ą t e k , i ^stopniowaliście p o ­
stęp pomyślnieyszey .przyszłości."

.„Pom iędzy proiektami do praw , które was 
zatrudniały, dedeh tylko nieotrzymał p r z y z w o ­
lenia większości w  obu izbach. W y p ad e k  ta­
k o w y  opartym b y ł  na przekonaniu i  dobrey 
■wierze. Podnosi ón niep odległość  waszych 
zdań, i z  tego powodu zyskał moie zadowol- 
nienie. W o ln o  obrani , należało wam wolno 
-się naradzać. Ta dwoista swoboda zawsze 
stanowić będzie prawdziwą cechę R ep rezen ­
t a c j i  Narodowcy,j inką zgromadzić chialem dla 
usłyszenia w iey głosie szczerego .i zupełnego 
opinii pubiiczney wyrażenia. Takim sposobem 
złożon e Z g ro m adzen ie , iedynie R ząd ow i za­
ręcza  pewność nadania Narodowi takich tylko 
praw , których istotne iego  potrzeby wskazuiąt 
pożyteczność. L e c z  ta praca nie iest łatwa : 
za pomocą tylko czasu dokonaną bydż może 
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2 peinyślnytn skutkiem ; albowiem czas oczy­
szcza zdania , i w szkole doświadczenia kszał- 
■ci urzędników ."

„ T k l iw y  iestem na uczucia , iakieście mi 
ośw iadczyli.  Zaufanie wasze iest iedynetn 
moiein ż y cz e n ie m , wasza przychylność iedyną 
moia nagrodą. Zastanawiać się będę z uwagą 
nad waszemi żądan iam i; a na przyszłem p o ­
siedzeniu  , mam n a d z ie ię , dow iecie  s i ę ,  iż  
takowym zadość u czyn ion o, .o ile  d ozw o liły  
'Okoliczności.**

„Starania , iahie winienein moiey O yczy- 
żnie, powołuią mnie w dalekie od was strony. 
L e c z  losy wasze będą zawsze obecne myśli 
m o ipy. W r ó c ę  doit"’ ? w a s  dla cieszenia 
się postępkami waszemi w  pięknym zawodzie, 
Łtóry się dla was o t w o r z y ł , i dla udzielenia 
wam  nowych ow oców  moiey troskliwości.“

„ P o la c y  I Obstawam przy  spełnieniu za­
m iarów  moich. Są one wam znaiome. W  po­
w ro cie  do siedlisk waszych niechay wam to­
w a rzy sz y  św iad ectw o , żeście pracowali nad 
dobrem waszych W s p ó ło b y w a te l i , i  nad p o ­
myślnością waszey O ycz yz n y .“

„Pom n iycie ,  iż  ta sama Oyczyzna, w zn ie­
siona do godności Państwa w olnego i niepod­
le g łe g o  , śledzi was troskłiwem okiem w o b ­
ręb ie  dembwycb waszych stosunków."

„Tam  to bardziey ieszcze, niżeli  w pośród 
świetności publicznych zg rom adzeń , zaleca 
wam ona stać się światłemi obywatelami, przy- 
iacio łm i waszych braci t ak ,  iak was sam ych, 
stale skłonnemi do przekonania, wszystkich 
klass , a szezególniey  te y ,  która dźwiga budo­
w ę  Kraiową , o korzyściach przyw iązanych do 
porządku Konstytucyynego , iakiego Polska 
używ a.**

„ L e c z  ten porządek nie stanie się pomię­
dzy  wami. trwałem dobrodzieystwem, iak tylko 
w te n c z a s , gdy powaga praw panować będ zie  
w waszych sercach w p rz ód , niżeli przew odni­
c z y ć  zacznie waszym czynnościom. B o  tey to 
wysokości dążyć powinien postęp cy w ilizacyi,  
która wtenczas ie y  dosięga, kiedy iest rzete l­
ną , to iest, kiedy czystość obyczaiów  iest iey 
g łów ną podstawą.*!

„ W te d y  dobro osobiste łączy  się z d o­
brem  powszechnem przez  szczęśliwe wspólnie- 
t w o , wtedy prawa nabieraią mocy ogólnego 
zezw olenia  v kiedy opieraią się na honieczney 
wszystkich sumńień zgodności."

„P rzekon aycie  się więc, i i  Ustawy wasze 
nie  mogą zakwitnąć iak o tyle, o ile  one z ło ­
ż y c i e  pod rękoymią tych zasad w źródle Cbrze- 
ściiańskiey moralności czerp an ych , i  o i le  w 
waszein ży c iu  publicanem i prywatnem oka­
ż e c ie  zastosowanie Boskich tey moralności 
p rzep isów ."

„ D o  was to należy słu i z j  Ołtarzów przez

wasze ośw iecan ie ,  a hardziey ieszcze WflSŁ 
przykład , tey zbaw ienn ey nauce nadadź V  
ciężką przew agę."

„R ep rezen tan ci  Królestwa Polskiego I ™ 
g o r l iw o ś c i , z iaką będziec ie  się starali ziscic 
życzenia i nadzieie  m o i e , znaydę zakład p°" 
myślności Administracyi N a ro d o w e y ,  aż óo 
czasu zwołania przyszłego  Seym u."

„ O b y  ten , owocem prac waszych wzbo­
gacony, mógł szybkim krokiem postępować do 
zaszczytnego celu, na który z tylu stron wzrok 
się zwraea ; i oby mógł przysposobić dla 
stępnych pokoleń obfite żniwo bezpieczeństw a 
szczęścia i  sławy I

D a lsy  um ieściła ‘pomieniona gazeta co nńj 
stępuie :

W c z o ra y  po ukończonym Seym ie był  o- 
biad u N. Pana dla Sen atorów , Rady Stanu, 
Posłów  i D e p u to w a n y c h , w czasie któreg® 
Nayiaśn. Pan spełn ił  toast: N i e c h  ź y i e  N a ­
r ó d  P o l s k i .  —  Peczem. J W ż n y  Prezes Se­
natu i Marszałek S e yw o w y  spełhili  zdrowie 
N a y i a ś n i e y s z e g o  C e s a r z a  K r ó l a  P o l ­
s k i e g o !  —  W ie czo re m  był świetny bal n 
J W .  N o w o s i l c o w a ,  który N. Pan obecn o­
ścią swoią zaszczycił  , raczył tańcować,, dosyć 
długo i uprzeymie dla wszystkich zabawić na 
balu.

Dnia 26go b. m. N ,  Pan łaskawie miano­
w ać raczył J W . B r o .ń c a  Marszałka D w o r u ,  
W ie lk im  Marszałkiem D w o ru ;  W W .  M a t a *  
s z e w i c a  i T y m o w s k i e g o  Katmnerjunkrów, 
Szambelanami ; Wr, Stanisława Hr. K o s s a k o w ­
s k i e g o ,  zostającego w  Ministeryum Interessów 
Zagran iczn ych , Kamerjunkrem D w oru  Króle’ 
stwa Polskiego.

Dnia zaś 27go t. m. W .  J ó ze f  S o b o l e w ­
s k i  rów nież Kamerjunkrem D w oru  Królewska'- 
P olsk iego  mianowany nayłaskawiey,

S z w a y c a r y a ,

Śmiertelne zw ło k i zeszłego  ze  Świata 
s. p. Jenerała K o ś c i u s z k i  zostały nahouiec 
dnia 24. Marca bez dalszych trudności z  S o ­
ł o  th  u r n  do K r a k o w a  zabranemi. Odpro­
w adzał ie  X ią ż e  J a b ł o n o w s k i ,  który po 
nie do S o l o t b u r ń  i e ź d z i ł , i P ,  Z e ł t n e r  Z 
S o l o t h u r n u ,  n ayp oufnieyszyp rzyiacie lZ m ar­
łego .

W yie ch a li  z e  L w o w a  dn»a lg o  ago i 3g O
Maja.

W . Drohoiewski, do Żółkwi. —  JW . HumnickJ 
Hrabia, do Żółkw i —  JW . Krasiński Hrabia, do Ro* 
hatyna. -  J W . Kuczyński H rab ia , do Żółkwi. — * 
J W . JX. Lewicki M etropolita, do Przemyśla. -- W - 
K o w o d w o r sk i ,  do Żółkwi, —  W. Pawl.uowsfei, d® 
Rossyi. —  W . Przygoeki, do Złoczowa. —. W ,  
wadowski, do Rossy i,


